CENY OGŁOSZEŃ: Po tekście 1 mm w 1 szpalcie 
(szer. szp. 22 mm) 36 gr. W tekście I mm w 4 szpałvie 
(ezer. szp. 69 mm) 8.— Zł. Drobne za słowo 24 gr. 
Pierwsza słowo tausty druk (najwyżej $% słowa) 40 gr. 
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Stosunek Jugesiuwji do Niemiec ekreślony jest przez bliskie sąsiedztwe. 


Baigred, 11 marca. Czołowy dziennik Ju- 
gosłowiański „Politika* pisze w związku 
z amerykańską propozycją dostarczenia 
pomes Jugosławji, że nie chodzi tu o 

rok, który możnaby traktować poważnie, 
ale o naiwną i prohiematyczną próbę wy- 
eondowania terenu celem poparcia brytyj- 
skich manewrów, przeprowadzanych pod- 
czas pobytu Edena w Atenach i na Baka. 
nie, zmierzających do rozszerzenia wojny. 

Ameryka ponownie ujawniła chęć wmie- 
ezania się do spraw europejskich i tem s0- 
mem zagraża pokojowi europejskiemu. 

Dziennik „Vreme“ zajmuje się w dłuż- 
uzym. artykule stosunkiem między Niem- 
cami a Jugosławią i wskazuje przytem na 
wstrą reakcję Berlina wobee stanowiska 
Waszyngtonu w sprawie bałkańskiej. Okre- 
sa się próbę interwencyjmą ioosevelta 
jaiko 


próbę stworzenia nowych konfliktów 
na Bałkanach 


i jako czynność, która zwraca się przeciw- 

o pokojowym usiłowąniom Niemiec w 
tym rejonie. Roosevelt nie żywi bynajm- 
niej uczucia miłości do Bałkanów, a zaró- 
wro niedawna podróż płk. Donovaua pu 


stolicach bałkańskich, jak i ostatnia próba 
Roosevelta są jedynie 


wynikiem dypłomatycznej 
matematyki Białego Domu. 


W przeciwieństwie do tego stanu rzeczy 
stoją prwyjacielskie uczucia, które Niemey 
żywią do Jugosławji. Dziennik „Samo- 
uprawa“ pisze, że „cokolwiekby się stało 
na Świecie — Niemcy i Jugosławja pozo- 
stasią, w myśl słów kamclerza, na wieczne 
czasy sąsiadami, Jak „wiadomo „Samou- 
prawa“ jest centralnym orgauem  partji 


jugosłowiańskich radykałów. kierowanej, 


przez premjera Owetkowicza. „Musimy pa- 
trzeć na rzeczywistość I logicznie na tej 
podstawie budować — czytamy daiej w 
artykule „Samouprawy* — j musimy my- 
śleć © wzajemnych interesach jugosłowiań- 
sko-niemieckich, które równocześnie są in- 
teresami Europy”, 


Poseł angielski opuścił Sotję. 


Sufja, 11 marca. Dotychczasowy poseł an- 


głalski w sani, Rendel, opuścił obecnie o- 
statecznie stelicę Bułgarji wraz z 50 oby- 
watelami angielskimi, nałeżącym! de jego 


mip, czy też de kelonji anglelskiej w Buł- 
garji. 

Odjazd Reudela nastąpił w poniedziałek 
wieczorem w wielkiej dyskrecji, Zrezygno- 
wano z odjazdu z głównego dworca, obie- 
rając za miejsce wyjazdu podmiejski dwo- 
rzec Poduene, gdzie Rendel wraz ze swymi 
towarzyszami wsiadł do pociągu specjal- 
nego, który następnie wyruszył w stronę 
Istambuiu. , } 

Poseł amerykański w .Sofji, Earle, towa- 
rzyszył Rendeiowi aż do granicy Bułgarji. 
Ze strony rządu bułgarskiego upoważnio- 
no jednegu z sekretarzy ministerstwa spraw 
zagranicznych dv towarzyszenia Anglikom 
aż dọ stacji granicznej Swilengrad. 

„Dzień przedtem opuścili Sofje emigran- 
ci, Opiekę nad interesami zarówno Anglji, 
jak i emigrantów, objął poseł! Stauów Zjed- 


noczonych. 
i | portów 


Militaryzacja ko 
bułgarskich. 


„Sofja, 1] marca. Decyzją rady ministrów 
kolej żelazna i potty bułgarskie 2 M 
zmuilitaryzowame. Funkcjonarjusze zostali 
przyjęci do służby wojskowej w randze 
oficerów, podoficerów lub żołnierzy. 


Rumuński minister propagandy 
do żołnierzy niemieckich. 


(=) Bukaroszt, 11 marca. W ramach spe- 
cjainej audycji. niemiecko-rumuńskiej dla 
żołnierzy, nadanej przez radio rumuńskie, 
ministor propagandy profesor Crainic wy- 
głosił eah enie do žżoinierzy misji nie- 
mieckich sił zbrojnych w Rumunji. 

Mimister oświadczył na wstępie, że otwie- 
ra cykl odczytów zwróconych do żołnierza 
niemieckiego, jako powitanie i podziękowa- 
nie, celem udzielenie mu pewnych wiado- 
mości o Rumunji. Niemiecka misja woj- 
skowa przybyła na zaproszenie do Rumu- 
nji. Rumunja, otoczona niebezpieczeństwa- 
sni, była zmuszona oglądnąć się za pomocą 
i w tej ciężkiej sytuacji zwróciła się do 
Niemiec, które z uadwyżek swoich poteż- 
nych sił zbrojnych wydelegowały specjal- 
ną misję i spełniły prośbę Rumunji. 

Następnie minister rumuński wspomniał 
© geście kanclerza Hitlera, który wyciąg- 
nąi swą rękę do Rumunji. W dalszym cią- 
gu mowca podkreślił przyjazne stosunki 
między Niemcami i Rumunją, które od tej 
chwili muszą łączyć nazawsze oba narody. 
Rumuni bowiem zwrócili się do Niemiec 
nie pod wplywem chwilowego i okoliczno- 
ściowego niebezpieczeństwa, ale nadto żol- 
nienze niemieccy bawiący tu dzisiaj, stano- 
wią łącznik, który musi przetrwać w przy- 
szłości, cale stulecia. 

Wkońcu minister poświęcił ustęp swej 
mowy żołnierzom rumuńskim, określając 
ich jako niezwykle chętnych do przyjmo- 
wania nauki i odonszących się ze szczegól- 
nym entuzjazmem do wyszkolenia, jakie 
otrzymują 0d swych kolegów niemieckich, 

umunja wierna jest słowom swojeg" Sze- 
fa jaństwowego, gen. Antonescu. „Z Niem- 
cami zwyciężymy, albo wraz z niemi pad- 
niemy“. To wyznanie wiary jest równocze- 
śnie Wwyunaniem całego narodu rumuńskie- 
go. 


25 strażaków zasypanych gruzami. 


Nowy Jork, i] marca. W miejecowości 
'Brockton w Stanie Massachussets podczas 
akcji gaszenia pożaru w pewnem kinie za- 
walita sig nagle konstrukcja dachu, grze- 
fbląc pod gruzami 25 strażaków. — Sześciu 


strażaków poniosło śmierć, dwóch nie zdo- | 


tano dotychczas odezukać, 16 odniosło ra- 
ny częściowe ciężkie. Publiczność opuściła 
kino zaledwie na kilka godzin przed poża- 
rem 


Niemiecki komunikat wojenny. 


Berlin, 11 marca. Naczelna komenda ar- 
mji niemieckiej komunikuje: 


„Lotnictwo kontynuowało za dnia I ostat. 
niej nocy swoje działania bojowe przeciw- 
ko objektom w Wielkiej Brytanji i na ob- 
szarze morskim dookoła wysp brytyjskich. 

Siinłejsza formacja eamolotów bojowych 
zaatakowała, mimo ciężkiej sytuacji atmo- 
sferycznej i poteźnej obrony, ważne ze 
względów wojennych sbjekty w Londynie 
zające po eobie falami z wlelkim 
skutkiem. 

Dalszy atak skierowanw był ostatniej no- 
cy na urządzenia państwowych zakładów 
w Portsmouth. Przez trafienia bombami 


średniego I ciężkiego kalibru powstały sil- 
ne pożary. - 

Samoloty wywiadowcze zaatakowały u 
szkockiego wybrzeża wschodniego konwój 
i uszkodziły ciężko dwa samoloty, Na po- 
łudnie od Piłymotuh ohrzucono bombami 
wielki okret handlewy. 

Podczas ataków na lotnieks w Angli 
Poni ZA zniszczyło URAL AA 

koszary, Urządzenia portowe k mia 
w Anil, południowsj 1 Szkocji zostały 
skutm zbombardowane. 

Lekkie niemieckie formatje lotników bo 
Jawych zniszczyły podczas ataku na pewne 
lotnisko na Malcie trzy brytyjskie samolo- 
ty myśliwskie na ziemi i podpaliły Jeden 


ńskie 
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porta. Konto czekowe: Warszawa 658. 


Rozmowy i konferencje w Vichy. 


(=) Vichy, 11 marca. Urzędawe komuni- 
kują, że w niedzielę odbyły się tu z racji 


wizyty genesała Wseyganda konferencje 


z udziałem generalnego delegata rządu 
francuskiego w Afryce, ministra wojny 
generała Huntzigora, sekretarza stanu w 
ministerstwie koloni} kontradmirała Pia- 
tona i sekretarza stanu w mluisteretwia 
lotnictwa generała brygady Bergereta. 

W toku tych rozmów poruszono szereg 
problemów dotyczących spraw politycz: 
nych, gospodarczych i wojskowych tenema 
Afryki francuskiej. 

D n Ona wn i—i aM 


z hangarów. Także | urządzenia portowe w 
La Vaietta otrzymały trafienia bombami. 

Artylerja dalekosiężna wzięła pod ogień 
nieprzyjacioieki konwój na drodze Ge Do- 
ver. 

Baterje wejska zmusiły klika okrętów 
brytyjskich: które usiłowały ostatniej nocy 
zbliżyć się do wybrzeża Atlantyku, do od- 
wrotu, ` 

Nieprzyjaciu! nie dokonywał nalotów na 
teren Rzeszy i na tereny obsadzone ani za 
dnia, ani w nocy. 


Włeski kemunikat wejenny. 


Rzym, 11 marca, Włoski komunikat woj- 
skowy z poniedziałku brzani następująco: 
Główna kwatera armji włoskie; komuni: 


kuje: 
Na froncie greckim dziazalność hoty: 
i urtylerji na rozmaitych odcinkach XI ar. 


mji- Na odcinku IX armji wojske wło- 
skie w walkach o lokalnem znaczeniy wię- 
ły do niewoli jeiców i zdobyły broń, 

Liczne formacje włoskiego lotnictwa 
gruntownie zbombardowady i osurzelały z 
karabinów maszynowych nieprzyjacielskie 
stanowiska bateryj, rowy strzeleckie, samo- 
chody, obozy namiotowe i wojska. Jeden 
ważny nieprzyjacielski pakt oparcia Z0= 
stał trafiony. W walkach powietrznych ze- 
strzelono cztery nieprzyjacielskie samoloty; 
typu Gloster. 

W Afryce północnej nieprzyjacielske sa- 
mochody pancerne, które usiłowały zbliżyć 
się do Giarabub, zostały zmuszone do ucie- 
czki przez ogień włoskiej artylęrii, Wło- 
skie samoloty bombardowały nieprzyjaciel. 
skie bazy flotowe i lotnicze w Cyrenajce. 

W dniu 8 marca oddziały niemieckiego 
korpusu lotniczego wzięły pod ogień kara. 
binoów maszyuowych brytyjskie zbiorowi- 


|ska samochodów. Nieprzyjacielskie saumo- 


i loty bombardowały Trypolis I Zuara. Jest 


trzech zabitych i awócu rannych, jak rów- 
nież lekka szkoda materjałowa. 

W Afryce wschodniej ożywiona dźiałal- 
ność wywiadowcza na froncie północnym. 
Nieprzyjaciel, nie wyrządzając szkód, do- 
konal nalotów na Harrar i Direaaus. Wi 
Diredaua jeden nieprzyjacielski samolot 
został zestrzelony przez włoską obronę. 


Z pobytu Edena w Kairze. 


Sztokhołm, 11 marca. — Jak donoszą ze 
strony angieiskiej, Eden odby? w Keirze 
narady z rządem egipskim nad sprawami 
gospodarczemi j politycznemi, 

Komumikat ten ma widocznie na celu 
zrobić wrażenie, że narady wojskowe Mde- 
ma z Wavellem, Dillem i in. zostały już za- 
kończone. Oznacza to jednak. że Anglja u- 
ważą za konieczne. przyznanie Egiptowi 
pewuych koncesyj i uwswlędniemie życzeń 
Egiptu, aby zabezpieczyć się przed niespo- 
dziankami,. s ; 

„Stockholm Tidningen“ pisze w związku 
z powyższem: „Oddanie ostatnich pozycyj 
w Europie południowo-wschodmiej byłoby 
niezwykle niebezpiecznem dla interesów 
angielskich w całym rejonie morza Śród. 
ziemmegc i dla tego wszystkiego, co zwią- 
zane jest dla imperjum angielskiego z na- 
zwą iez“. 3 


Rząd egipski uchwalił ostatnio kredyty 
w kwocie 200.000 funtów na obronę prze» 
ciwlotniczą. która ma być w miastach egip. 
skich znacznie rozbudowana. 

wypłacić kró. 


. % 
wł Ab Saud kaite MOD Funtów. azor: 


lingów, jako odszkodowanie za małą frek- 
wencję pielgrzymów do Mekki w związką 
z obecną wojną. - 


Teorja i praktyka. 


„GONIEC KRAKOWSKI" Nr. 59. Sroda, 12 marca 1941. 


Czy Ameryka zdoła dostarczyć 


s Anglji pomocy? 


Berlin a ustawa pomocy dla Angliji. 


>” 


W 
ej Berlin, 11 marca. _ 

Jest faktem zdumiewajęcym, ałe nie- 
mniej prawdziwym, że przyjęcie ustawy 
p pomocy dla Anglji, czyli i, zw, ustawy 
loruburdowej przez senat amerykański, 
nie wywarło w Berlinie więkczego wraże- 
nia. Dziennika i radjo ograniczyły się da 
podania rzeczowych iniormacyj na temat 
decyzji senatu amerykańskiego, a w kołach 
narodu miemiockiego nie została ona uzna» 
ma za godna większej uwagi. Szerokie rze- 
sza niemieckiej opinji publicznej zgóry 
wiedziały, że ustawa lombardowa przejdzie 
taką czy Inną drogą, a pytanie, jaką wie- 
kszość uzyska przytem Roosevelt, nie bu- 
dziło większego zainteresowania. 

Rozważając ewentualny wplyw ūstąawy 
lombardowej na niemiecką opinję publi- 
«ną, zrozumiałe jest, iż w pierwszym rzę- 
dzie należy się zaznajomić z poszczegól- 
nemi punktami tej ustawy. 

Są one następujące: 

1) Prezydentowi Stanów Zjednoczonych 
zezwolono na produkowanie lub nabywa- 
nie w fabrykach lub w warsztatach okrę- 
towych amerykańskich wszelkich maierja- 
łów obronnych, przeznaczonych dła kraju, 
kiórego obronę prezydent Stanów Zjedne- 
<zynych uma za sprawę istotnej wagi, 

2) Wymienione artykuły obronne mogą 
być przekazywane zainteresowanym stro- 
wom w drodze sprzedaży, przeniesienia wła- 
sności, wymiany pożyczki itd. 

8) Prace nad naprawą maierjałów obron- 
nych mogą być wykonywane na rachunek 
zagranicznych rządów, jeżeli prezydent u- 
zna tego rodzaju czynności jako k 
dlą interesów Stanów Zjednoczonych. 

4) Rzędy otrzymujące pomoc od Stanów 
Zjednoczonych w ramach tej ustawy mogą 
otrzymywać wszelkie wyjaśnienia na tie- 
mat dostarczania materjałów. 

Upoważuienia udzielone prazydentowi 
ra mocy wymienionej pstąwy. wygąsaja z 
dniem 20 czerwca 1943 r. 

6) Ogólna wartość materjalów, jakie 
go być udzielone z amerykańskich zakła- 

ów wojskowych, może wynosić najwyżej 
1.8 miljarda dolarów. 

N Prezydent jest zobowiązany zasięgąć 
rady szefów sił obronnych kraju przed od- 
stępowaniem maierjałów obronnych, sta- 
nowiących własność rządu amerykańskie- 


Bo, 

8) Prezydent jest zobowiązany w regular. 
mych okresach 50 dni składać Kongreso- 
wi sprawozdania na temat sposobów korzy. 
stania z pelnomocnietw udzielonych mu tą 
ustawą. 

„Na temat „ustawy lombardowej” toczyły 
się, jak wiadomo, przez długie miesiące 
kampanje wewnętrzne, oraz ciągły się przez 
całe tygodnie debaty w senacie, 


Berlin obserwował z zupełnym spokojem 
przebieg wypadków w Waszyngtonie 


vrzystne. 


i podawał do wiadomości publicznęj zarów- 
no mowy, jak i opinje tak zwolesników 
ustawy lombardowej, jak i jej przeciwni- 


ÓW. 

Niemieckie komentar prasi bynaj 
mniej nie kwesijonowały. zo w końcowym 
efckcic ustawa lomkardowa zostanie giży- 
Jęta przez senat, ponieważ Stany Zjednoczo- 
ne nie czyniły żadnej tajemnicy ze swego 
filoangielskiego stanowiska, a wrogie wo- 
"bec osi stanowisko prezydenta Roosevelta, 
zwłaszcza zaś jego otoczenia, jest tu rzeczą 
znaną oddawma. 

Ilekroć potrąca się tu o ten temat, przy» 
tacza się oświadczenie Kancierza Hitlera, 
złożone w jego ostatniej mowie, a stwier- 
dzające, że niemieccy politycy I dyplomaci 
wzięli w rachubę wszelkie ewentualności i 
że pomoc amerykańska w jakiejkolwiek 
formie musi przyjść zapó 

Wobee tego spokojnie przygląda się Ber 
lin propagandzie angielskiej, oraz dyskusji, 
jaka jeszcze teraz — po przyjęciu ustawy 
lombardowej przez senat — rozwija się 
w Stanach Zjednoczonych i w której opo” 
zycją zapowiedziała, iż zdecydowama jest 
poczynić największe wysilki celem zwalcza- 
nia pomocy dla Anglji. J 

Więcej zainteresowania zmajdują już 
w kołach dziennikarskich rozważania pra- 
By amerykańskiej, oraz meutralnych obser- 
waborów, na temat, 

He wogóle materjalów wojennych, otkianych 

Już do dyspozycji! i mających być oddonemi 

przez Stany Zjednoczone Anglikom, może 
dojść do ich kraju. 

[z 


enat U.S.A. przyjął ustawę 
o pomocy dla Anglii. 


(=) Waszyngton, 11 marca. W ublegią 
eobotę wieczorem senat przyjał 60 głosz- 
mi przeciw 31 ustawę o pomocy dla tji, 
poczem jeszcze raz wejdzie ona pod obra- 
dy Izby niższej, celem ostatecznego przy- 
igela re w tej ustawie, dokonanych w 
senacie, 


M. im, ustawa ewiduje peinomoeni- 
chwa dla rządu, który może dysponować 
zamówieniami we własnych lub prywat- 
nych przedsiębiorstwach przemysiu zbro- 
jemiowego, oraz odstępować materjał zbro- 
Jeniowy tym krajom, które zdaniem prezy- 
denta uchodzą za „wożne dla obrony wła- 
snej Stanów Zjednoczonych“, 


Z posiadanego zapasu materjałów prezy- 
dent upoważniomy jest do natychmiestowe- 
go odstąpienia zapasów, przedstawiających 
wartość 1.3 miljarda dolarów. Niezależnie 


Prasa amerykańska podkreśla z coraz 
większym naciskiem, że operacje niemniec- 
kich łodzi podwodnych stanowią dla An- 
glji poważne niebezpieczęństwo. 

Į tak naprzykład „Washington Fost 
pisze, że ataki niemieckiej floty podwo- 
dnej stanowią dla Anglji jeszcze większe 
nichezpieczeństwe, niż groźba niemieckiej 
inwazji, i że według nadeszłych  dotych- 
czas informacyj straty floty angielskiej 
s4 tak znaczne, iż wskutek tego przetrans- 


portowanie amerykańskich materiałów 
wojeiniych musi stanąć pod znakiem za- 
pytania. 

Dziennik „Christian Science Monitor" 


podaje interesujące szczegóły m. in., że z 
powodu praku okrętów nie może odejść do 
Anglji transport 50 samolotów myśliw- 
skich i 50 bombowców i że zdaniem czoło- 
wych osobistości amerykańskich jeszcze 
przed przyjęciem ustawy iombardowej, w 
ciągu ostatnich miesięcy nagromadziły się 
w Ameryce większe ilości materjałów wo- 
jennych, przeznaczomych dla Anglji, które 
nie bedą mogly być przewiszione. 

Jak stwierdzają dalsze doniesienia ze 
Stanów Zjednoczonych w obecnej chwili 
przedmiotem częstych dyskusyj gą tam 
dwie interesujące sprawy, pozostające w 
łączności z ustawą „Lend Lease“: 

1) Czy pomoc Stanów Zjednoczonych 
będzie miarodajną dla Wielkiej Brytanji 
06 do ostatecznego wyniku wojny? i 

2) czy nieiłostarczenie pomocy ze strony 


od tego otrzymuje prezydent pełnomoeni- 
ctwo przyjmowania do naprawy, w zy d 
kańskich stoczniach i fabrykach okrętów 
wojemmych państw wojujących, samolorów, 
względnie innych części i materiałów wo- 
jeńnych. Prezydent posiada również pra- 
wo zasięgania informacyj w sprawie uzkro- 
jenia inńych państw. 

Ustawa powyższa posiada ważność do 
dni 1 lipca 1943 roku, o ile większością gło- 
sów obydwu Izb nie zostanie określone 
wcześniejsze wygaśnięcie, względnie prze- 
sunięcie terminu jej ważności, Żadne z po- 
stanowień ustawy o pomocy dla Anglji nie 
może być po myśli dodatkowego wniosku 
w ten sposób interpretowane, iż prezydent 
posiada pelnomoenietwa co do oddawania 
do dyspozycji ochrony transportów ma- 
terjału wojennego dla państw prowadzą- 
cych wojnę. 
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Stanów Zjednoczonych umożliwi Nilesitcom 
wygranie wojny? ? 

Z natury rzeczy wymika, że w tej dzie- 
dzinis więcej zaufania ma się do opinji 
generałów i oficerów, niż polityków. Wia- 
dome zaś, że generałowie i admiralowie 
zaliczają się do wiekszych przeciwni- 
ków ustawy lombardowej, jakkolwiek 0- 
statecznie są przecież zobowiązani do 2 
ałuszeństwa wobec naczelnego dowódcy 
armji amerykańskiej — prezydenta Roose- 
velta, Dopiero niedawno opowiadali lu- 
dzie, którzy powrócili z Anglji do Amery- 
ki, ża Anglicy są zdecydowani walczyć do 
ostatka, Jakkolwiek posiadają bardze niw 
wiełką nadzieję na swoje zwycięsiwo. 

Do tegp doliczyć jeszcze należy, 


zastrzeżenia 
matury wewnętrzno-pelltycznej, 


a to w odniesieniu do udzielenia prezyden- 
towi Rooseveltowi pełnomocnictw, co do 
których mówi się, że równają się one za- 
kresowi władzy, jaki Roosevsit nieustan- 
nie krytykuje u wodzów państw totali- 
stycznych. 

Zrozumiałem josi ponadto, że wielki 
sukcesy niemieckiej marynarki i niemiec- 
kiego lotnictwa, oraz cyfry żātopień an- 

ielskiego tonażu morskiego wywołują w 

tanach Zjednoczonych bardzo silne zain- 
teresowanie, które znajduje swój wyraz 
w takich opinjach, jaką naprzykład wyra- 
ził admirał Stirling: 

„Gdyby Anglji nie udało skutecznie pr 
ciwstawić sią akcji wojennej, jaką Hitier 
zagroził z nastaniem wiosny, wówczas 
straci ona wszystkie korzyści, uzyskane do- 
tychczac przy pomocy blokady i sama na- 
razi się na miebezpieczeństwo wyzło! 
nia“, Stirling. który zresztą jest nastrojony 
wybitnie przyjaźnie Anglii, mwrócii 
przytem uwagę na olbrzymie straty, ponie- 
sione przez amgielską flotę w ostatnich ty- 
godniach, to jest w okresie, kiedy jewzcze 
nie ma sie do czynienia z zaostrzoną wojną 
podwodną. 

W: wych warumkach Niemoy nie ' 
sobie trudu prowadzenia dyskusji i 
proroctw na temat wartości i zmaczenia u. 
stawy lomhandowej dla Anglików i Ame- 
rykanów. Wierzą oni w słowa Kancierza 

itlera i są przekomami, że zbliżnjące się 
wypadki wojenna udowodnią najl „ Ja 
ką wartość należy pi pomocy ame- 
rykańskiej, której z bynajmniej sią 
nie bagatelizuje. Decydującem pytaniem 
jednak, na które odpowiedź padnie po TOZ- 
poczęciu walki o wyspę brytyjską jest 
kwestja: ile samolotów, armat lub kara- 
bimów zostało załadowanych w Stanach 
Zjednoczonych i ile z tego faktycznie na- 


deszło de Angljit 


Specjalny wysłannik Roosevelta 

. = wą ula Z = zk , 

Waszyngton, 11 marca. Prezydent Roose- 
velt wysyła nowego specjalnego wysłan- 
nika do Lomdynu. Jak zuskomunikowano 
onegdaj w Białym Domu, w najbliższym. 
czasie uda się do Lendynu bankier nowo- 
jorski Averill Harriam, członek wydziału 
zbrojeniowego. 3 

Jego zadaniem będzie — jak oświadczono 
w komunikacie Białego Domu — „omówie- 
nie wszystkich problemów, dotyczących do- 
staw sprzętu wojennego dła Aaglji, jak ró- 
wnież możliwości przyspieszenia dostaw ze 
Stanów Zjednoczonych”, 

Harriamowi towarzyszyć bądzie cały 
sztab rzeczoznawców, między którymi znaj- 
dują się: pułkownik Sllen rge Green 
jako przedstawiciel departamentų wojny 
+ Edward Warnor jako przedstawiciel 
władz cywilnych dla komunikacji lotni- 
czej, 


Feljeton krakowski. 
0 uśmiechu i gezetzności 


Przez przesycone opalową mgiełką po- 
wietrza przedwioseanego południa pływie 
jasna pieśń hejnałn, Czyste kaskady tonów 
spadaja na wysmukłę, gotyckie wieżyczki 
i ma pochyłe dachy świątyni, — Postacie 
świętych, tkwiące od wieków gdzieś na. 
"wysokich grzymsach, zamarły, zda się, w 
zasłuchanej pozie. Ich głowy otoczone au- 
reola słonecznego pyłu pochyliły się w za- 
dumie. j 

Po przez kamienną koronkę fasady spły- 
wa dźwięczna hejnałowa struga na lśniące 
wilgocią kamienne płyty starego rynku. 

Zbudzone golebie zerwały się trzepocacą 
chmurą z ząacisznych zakamarków sukien- 
mie, zatóczyły szerokowiężne koło i uspo- 
kojone powróciły ną wygodne balustrady 
krużęanków. Gruchające rajcowanie zlało 
się głębokim akompaujamentem z prosta 
melodją hejnału. 

A pieśń. odbita od wąskookiennych ka- 
miemiczek, rozlewa się stugłośnem echem w 
mroczne uliczki, przez bramy i podeienia, 
Se arkady ku uśmieahniętym plan- 

OM.» 

Rozbawiona gromadka dzieci przerwała 
ma chwilę gonitwe po poflisychających eie- 
żkach i patrzy ku strzelistym wieżom. Ną 
malych buziach zastygła na chwilę pro» 
mienna radość uśmiochu., i 

O Krakowiel.. Jakże jesteś piekny, ile 
prostoty w niezliczonych Twych świąty- 
niach, ile pogody w każdej starej kamieni. 
ej w każdym załomie odwiecznych mus 
TÓW... 


O Krakowie!., dlaczego przez Twe spo- 
kojne płace i ulice tylko dzieci przebiegają 
z uśmiechem, tylko dzieci zapytane pospie- 
szają z uprzejmą odpowiedzią? A starsi są 
zgorzkniali, źli i niegrzeczni... 

— A to się wybrał, texn Butti — powiedzą 
czytelnicy, przeczytawszy moję a. W 
tych ciężkich, smutnych czasach wojny do- 
maga się uśmiechniętych i zadowolonych 
twarzy. Może jeszcze „piosenki na ustavi“ 
się panu zachciało, panie Butti? | 

Najmilsi czytelnicy, ja jednak śmiem do. 
radzać, żebyście odrzucili zgorzkniały wy- 
raz twarzy, abyście słowa wasze i mową 
nastroili na nieco jaśniejszy, ; 


„nzysty, hejnałowy ton. Czyż nie lżej przej 


przez ciężkie nawet życie z uśmiechem na 
ustach! Czyż nie łatwiej czekać na lepsze 
jutro wśród uśmiechniętych, miż pośród 
ponurych twarzył |, 

Dość mamy pnzecież trudów i kłopotów, 
pocóż jeszcze samemu uprzykrzać sobie 
wispólzycie? 

Jakże utrudniamy sobie, jak komplikuje- 
my wszystkie pociągnięcia braki po- 
gody ducha, jak uprzykrzamy wzajemne 
stosunki brakiem uprzejmości. 

Właśnie teraz, więcej niż kiedykolwiek, 
powinniśmy wprowadzać w czyn hasła: 
„Uśmiechnij się“ i „Uprzejmoscia zdobę- 
dziesz świat”. 

A. tymczasem jakże mało spotyka się lu- 
dzi miłych, uśmiechniętych i uprzejmych. 

„«Wchodzę do sklepu przy jednej z głó- 
wnych ulic, aby kupić jakąś drobnostkę. 
Sklep urzadzony jak piękny salon. lśni od 
luster i polerowanej stali. Ale sprzedają, 
cy jest ponury i jakby z ladki pokazuje mi 
żadamiy towar. i sm 1 | 

Pytam o cene — wydaje mił się bardzo | 
wysoka. 
~ Oo! to bardzo drogo... 
się uwaga, , z © 

„s W najgorszym rażie może pan nie ku- 
pić! — odpowiada sprzedający z miną 0- 
brażoną i złą, 


— wyrywa mi | 


ı Naturalnie że mogę nie kupić i napewno 
po takiej odpowiedzi nie kupię w tym skle- 
pie. Wychodzę speszony z wspaniałego 
składu i idę do małego sklepiku przy bo- 
cznej uliczce, gdzie wprawdzie niema neo- 
nów i kryształowych szyb, ale zato sprze- 
dający jest uśmiechnięty i uprzejmy. 


„Siedze w tramwaju. Tłok niebywały, 
Ludzie gniotą się i pchają, pelni złości i 


nienawiści, Każdy uważa sąsiada za osobi- 
stego wroga, patrzy nań zpodełba i czeka 
tylko sposobności, żeby kogoś siarczyście 

Na przystanku powstaje zamieszanie: je- 
dni chcą wysiąść, drudzy wsiąść, a stojący 
na pomoście nie uważają za stosowne Zro- 
bić miejsce przechodzącym, Nikt nie chce 
ustąpić, wszyscy mają wściekłe miny i 
niegrzeczne odpowiedzi. 

Nie pomagają nawoływania i wskazówki 
konduktora, Głos jego ginie wśród wykrzy- 
kników niezadowolonych pasażerów. : 

Na domiar złego motorowy rueza nie 
czekając na „rozładowanie sie“ tramwaju. 
Sypią się mało wykwitne uwagi i prze- 
zleństwa. . 

Przede mną stanęła jakaś otyła pami. — 
Choć nogi piekielnie mię boia, wstaję, u- 
siępując jej miejsca. Jejmość siada wygo- 
dnie z miną napuszonej kwoki, nie dzięku- 
je mi za uprzejmość, nawet nie uśmiech- 
nie się: patrzy tylko z miną obrażoną ji złą. 

Jak czytelnicy sadzą, czy na drugi raz 
ustapilbym miejsca podobnej pani? 

„.Spóźmiłem sie trochę do kina. — Gdy 
wchódzę, wyświetiaja już reklamy. Bileter 

azuje mi miejsce w srodku rzędu. Prze- 
chodzę ostrożnie, przeprawając siedzących. 
Już dochodzilem do wyznaczonego krzesła 
gdy epada na rumie awantura: 

m Čo te za sposób przepychać się przez 
publiczność, nie ma pan miejsca uą skra- 
ju rzedu? 

— Bardzó przepraszam — usprawiedli- 
wiam się — ale bileter wskazał mi to miej- 
BCE. — 


— To nie trzeba sie spóźmiać, żeby nie 
przeszkadzać patrzącym się... 

Naprawdę nie wiem, dlaczego reklama 
proszku do szorowania, czy pieczenia byłu 
ważmiejszą dla tego widza od pogodnego 
nastroja i odprężenia nerwów, po które 0- 
iż ip ie pewnie i on sam przyszedł do 

Ana 

„ŃŚpieszę się do biura ale po drodze 
chciałbym nadać list polecony. Przy okien- 
ku na poczcie stoją dwie osoby. Pan prze- 
denma me caiy gruby plik listów. Nim go 
urzędnik załatwi, potrwa conajmniej kilka 
minut i spóźnię sie.do biura. Chee więc po- 
prosić paną z większą ilością listów, aby 
mię z moim jednym listem puścił przed wO- 
bą do okienka: M 
, — Bardzo pana przepraszam — zagadują 
jak najuprzejmiej, =» 

Spojrzał na mnie z tak ponurrą i wście- 
kła miną, że wolałbym sto razy spóźnić się 
do biura, niż dokończyć moją prośbę, 

Raz jeden spotkałem koget uprzejmego: 

Szukałem ulicy Wyspiańskiego, Zapyty- 
wani przechodnie zbywali mnie krótkiem 
„nie wiem”, lub poprostu wzruszali ramio- 
nami. 

Wreszcie płzystępują do jakiegoś paua i 
proszę o wskazanie mi tej ulicy. Nieznajo- 
my najupnzejmiej wskazuje, w którą mam. 
pójść stronę:. 

Zresztą proszę pjść za mną, idę tam- 
tędy i wskaże panu ulice Wyspiańskiego -- 
mówi z uśmiechem. A 

, Jestem zdziwiony i uszeześliwiony. Jak- 
że przyjemnie spotkać kogoś uvrzejmego i 
pogodnie uśmiechniętego. Caly świat wy- 
dal mi się piękniejszy, 

Dochodzimy do celu i ewdecznia dz ckwją 
grzecznemu panu, ) 

— Ach prosze bardzo, to przecież taka 
drobnostka — odpowiada, — Cieszę się, że 
właśnie wiedziałem, gdzie jest ta_ ulica, 
gdyż dobrze nie znam miasta, — Jestem 
przyjezdnym i mieszkam w Krakowie das 
pieró od kilku dni... Buttl. , 
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Kraków, li marca. 

Amglja uchodziła zawsze za rezerwat 
konserwatyzmu i tradycjonalizmu i nie- 
wątpliwie opimja ta była w większej mie- 
rze słuszną. Podczas gdy ma całym świe- 
cie dokonywaiy się głębokie zmiany so- 
cjalne, to Anglja pozostawała wierna swej 
tradycji i zachowała uietylko ustrój kon- 
stytucyjnej momarchji, ugruntowany w 

VI wieku, ale także szereg zwyczajów 
a przedwszystkiem system kapitalistyczny: 
który objął panowanie nad światem po za- 
niku feudalizmu. 

Nad światem. przechodziły burze roagry- 
wek socjalmych, ale Amglja pozostawała 
jakgdyby nietkmięte. Obok kasty lordów, 
DRO się dlugim szeregiem przed- 

w 


zaczęła wyrastać nowa kasta plutokracji. 


Potężne prądy demokracji, które murto- 
wały na całym świecie w Amglji rezkijały 
się o zaporę tradycjonalizmu. Anglia jest 
wprawdzie krajem mządzonyra pozornie 
przez demokrację, w istocie jednak rzeczy 
dominujące wpływy w tym kraju posiada 
kasta uprzywilejowanych. 

Sytuacji tej nie zmienia wcale fakt, że 
od czasu do czasu dochodzą do głosu ży- 
wioły lewicowe, które nieraz odgrywają 
poważną role Alugielsey mężowie stanu 
umieją zawsze tak pokiewować sprawami 
państwowemi, że w krytycznych dla pań- 
stwa chwilach zawsze przyciągają do 
współrządów żywioły opozycyjne zapew- 
niając sobie spokój na cieżki okres czasu. 
Potem, kiedy wszystko się uspokaja — ży- 
cie powraca do starych norm, 

„Podobmie jest i obecnie, kiedy w 
cie Churchilla zasiada kitka przedstawi- 
cieli lewicy parlameutaruej, jak Bevin, 
Attle, Grenwood. Pewne oznaki wskazują 
jednak na to, że opozycja nie ma obecnie 
zamiaru pozwelić elę wykorzystywać jak 
dawniej I już dzisiaj przedkłada koneerwa- 
tystom pewien rachunek do wyrównania. 

Rachunek ten dotyczy tego, co będzie po 
wojnie. Wprawdzie tego rodzajn obliczenia 
mogą być przedwczesne, gdyż do końca 
wojny, wiele imoże się zmienić ,to jednak 
Ządamia „te są bardzo charakterystyczne, 
gdyż z jednej strony wskazują. ua to. że 
konserwatyści nie cieszą się pełnem popar- 
wiem narodu angielskiego, z -drugiej zaś 
strony są dowodem, że lud angielski nie 
ma zamiaru znosić dutychczasowych sto- 
sunków i zamiesza ostro przeforeować swu- 
Je plany. 

Angija jest krajem, gdzie 
rozpiętość między bogactwem a nędzą Jest 
tak wielką, Jak w żadnym innym bodaj 

kraju, 


' Obot ludzi, Którzy nie wiedzą. co mają 
zrobić z pieniędzmi i nudzą się. pędząc aż 
zbyt wygodne i luksusowe życie są ludzie, 
którzy mie mają co jeść, Obułk wspamia- 
łych pałaców lordów i mouveu-iche'ów, 
znajdują się ponure „slums“ londyńskie, 
gdzie żyje skrajna nędza. 

kraju tych wielkich sprzeczności za- 
pomniano jakoś o poważniesizych refor- 
mach secjalnych i zapewniając ludowi zu- 
peiną wolność, dano mu również wolność 


abime- 


Logika realizmu. 


Obrazek z życia. 


' Geñeralña próba nowej sztuki tewtralnej 
dobiegała końca. 

Znany recenzent i krytyk Banzycki z lek- 

ceważeniem ruszał ramionami, eo do praw- 
dziwej rozpaczy doprowadzało siedzącego 
obok niego młodego autora, niedawnego 
laureata konkursu dramatycznego, Micha- 
la Oitmieza. 
A zatem znajduje pan moją sztuke 
złął — spytał Otniez, usiłując ukryć drże- 
nie głosu. Wiedział już naprzód, że jest po- 
£STzebany. Surowy krytyk nie oszczędzał 
nawet sław. a cóż dopiero mógł mieć za 
nadzieję początkujący dramaturg! , 

— Kompletny brak zdmowej logiki w ca- 
lej rozwijającej się akcji — padła odpo- 
wiedź Barzyckiego. — Za tamtą sztukę — 
został pan laureatem... Dobrze, że bawilem 
wtedy we Wiedniu. Teraz pan już nie bę- 
dzie wodził za mos publiczności.. Sztuka 
winna być odbiciem przejawów życia... A tu 
ami odrobiny, powiadaw, logiki.. To nie 
jest reabizm! Jest to tylko niesłychanie 
naiwne fantazjowanie na temat rzekomego 
nieopanowania nerwów głównego bohate- 
ra dramatu. Prócz sensacyjnej fabuły i 
zwarjowanego tempa wypadków, nie tu mie- 
ma orygimalnego. Do miego zobaczemia na 
premjerze! f 

Ostatnia scena skończyła się | 

— Bohater pański — to tchórz pierwszej 
klasy! Zamiast walezyć do upadłego z prze- 
mocą — pan mu każe szukać kryjówek i to 
D a oia jeszcze! — mówiąc to, wy- 
szedł. 

Otmiez rzucił iromicznem okiem za kryty- 
biam, wazy, zarysę, pac ni 


a SEYI, saa apie 


Pzny froni 


a wojna. 


umierania z głodu. Ale dzisiaj budzą się 
wśród ludności angielskiej prądy, które 
wskazują ma to, że ludzie ci nie myślą zmo- 
gić dalej tych paradoksalnych stosunków 
i domagają się rozwiązania problemów so- 
cjalnych tak, jak to już dawno uczyniono 
w innych krajach płk | 

Powodem wielu nieporozumień jest rów- 
nież znany snobizm angielski. — Syno- 
wie bogatych rodzin uczęszczają do t. zw. 
Publie Schools i ambicją każdej zamoż- 
niejszej rodziny jest, alby syn jej kolego- 
wal w szkole z potomkami słynnych ro- 
dzin arystokratycznych. Ten punkt widze- 
mia wywiera wpływ także i na wybitne 
osobistości prowadzące do wielu zgrzytów 
i mieporozumień. 

Tak np. ostatnio pułkownik Bingham o- 
świadczył w artykule, zamieszczonym w 
„Times“, że wychowankowie Publie Schools 
są o wiele lepszym materjałem na cfice- 
rów, niż uczniowie zwykłych szkół. Stało 
się to powodem wielu ataków na dowódz- 
two angielskie i w rezultacie płk. Bingham 
padł ofiarą własnej niezręczńeświ, będąc 
zmuszonym do opuszczenia swegc stamowi- 
ska oficera wyszkolenia. 

Pozornie błaha ta sprawa stala się 


powodem ostrej dyskusji na łamach prasy. 
przyczymiając się do wznowienia sprawy 


reform socjalnych .Rzecz jasna, że refor- 
my te nie dotyczą czasów obecnych, ale 
przygotowuje się grunt pod reformy powo- 
jenne. Nie można się dziwić że zmalazło 
się odrazu wielu ludzi z gotowemi plana- 
mi, tak, że jedno z pism wysunęło ma pół 
żawtem na pół serjo propozycję powołania 
do życia specjalnego ministerstwa planów 
i zamiarów, wyrażając przytem wątpli- 
wość, czy jeden. minister podoła temu ol- 
brzymiemu zadaniu. 

Nie należy sądzić, że konserwatyści mil- 
czą w tej dyskusji, Zmalazł się mawet je- 
dem z nich, który otwarcie oświadczył, że 
system rządzenia Amglją jest dobry i.nie 
należy niczego zmieniać. Tylko famatycy 
mogą domagać się zmian. Człowiekiem tym 
był pisarz i członek Izby Gmin A, P. Her- 
ber%. 

Przeciwwage tego rodzaju oświadczeń 
stanowią inne deklaracje, z których na spe 
cjalną uwagę zasługuje oświadczemie arcy- 
biskupa Yorku na ostatniej konferencji ko- 
ścielnej. Oświadczył on: „Wierzymy, -że 
pozostawiemie gospodarczych bogactw na- 
szego kraju we własności prywainej jest 
przeszkodą do zrealizowania zasad chrze- 
ścijańskich*". 


Nie zasypiają sprawy także i przywód- 
cy Labour Parvy, 


domagając się upaństwowienia banków, kopaiń' 
kolei i posiadłości ziemskich. 


Mówi się o zorganizowaniu komitetu dla 
reformy szkolnictwa, które ma obejmować 
nietylko demokratyzację Public Schools, 
ale także i ustawę o podwyższeniu wieku 
szkolnego do 15 a nawet 16 lat. 

Ludzie tacy jak Bevin, Attle, Merrison, 
Greenwood i inmi członkowie rządu prze- 
prowadzają dyskusję na temat nowej orga- 
nizacji porządku gospodarczegu i socjal- 
nego po wojmie. a przedstawiciele związ- 


ków robotniczych występują ostro przeciw- 


ko dalszemu obniżaniu stopy życiowej aż 
do okresu powojennego. 

Jak zwykłe, tak i tym razem dc głosu do- 
szli t. zw. politycy kawiarniani, którzy są 
dzą, że można przeprowadzić rewolucję, nie 
ruszając się od „stolika w kawiarmi czy 
klubie i żę rewółucja ta będme w istocie 
nżeczy rewolucją. Z drugiej zaś stromy 
wchodzi konieczność zabrania głosu w tej 
sprawie, gdyż reformy socjakte, przepro- 


wadzome przez kraje nieprzyjaącielskie a 
więc Niemcy i Włochy zbyt jaskrawo od- 
bijają od stosunków amgielskich, aby mo- 
zma było przejść nad niemi do porządku 
dziennego. 

Rzecz jasna, że ma to ,eo dzieje się obe- 
cnie w Amgiji, baczną uwagę zwraca Ame- 


ryka. Ale i tam nie sądzi się aby Aneglja . 


na serjo myślałe u jakiejś poważnej rewo- 
lucji socjalnej. Aktywność żywiołów opo- 
zycyjnych obudziła z uśpienia komsecwa- 
tystów, którzy energicznie występują w 0- 
bronie dawnego Fogg uważając, że 
niema powodów do dalej idących zmian. 
Zaostrzenie tej walki między soejalistami 
a konserwatystami spowodowało koniecz- 
ność opowiedzenia.sie polityków po jednej 
albo po drugiej stronie. Walka zaostrza 
się tem więcej, że jest wielu, którzy mają 
dużo du zdobycia, ale jest także wielu ta- 
kich, którzy mają dużo do stracenia. 


Układ syjamsko-indochiński 
będzie podpisany we wtorek 


Tokio, 11 marca. Podpisanie układu mię- | ferencję pokojową do Tokio, 


dzy Syjamem a francuskiemi indachinami 
nastąpi we wtorek popołudniu w biurze 
Japońskiego ministra spraw zagranicznych 
Josuke Matsuoka przez delegatów Japoń- 
skich, francuskich i syjamskich. 

Premjer syjamski, który przybył ua kon- 


dramatu... Ach! Ten Barzyeki! Krytyk tak 
sławay, a jakże niesłychamie płytki w u- 
stosunkowaniu się do mdarzeć z codzien- 
uego życia.. A jakże w tem życiu mało 
wzniosłych, teatralnych bohaterów!.. 

Rzucił niedopałek i wszedł ża kulisy... Po 
chwil zniknął za drzwiami garderoby Ryt- 
wińskiego, bohatera sztuki. 


Barzycki, nazajutrz po próbie, , kończył 
właśnie śniadanie, rzucając na papier rów- 
nocześnie recenzję z komeertu, na którym 
był obecny jako sprawozdawca prasowy 
wezoraj wieczorem. sez) 

Po chwili, przeglydnąwszy od niechcenia 
gazetę — był już na schodach, mając za- 
miar zanieść do redakcji sprawozdanie, do- 
piero-co napisane. 

W momencie wychodzenia z bramy do- 
mu, gdy już stawiał nogę na „chodniku, 
usłyszał domośny świst i jakieś auto za- 
trzymało się u brzegu narożnika. Barzyc- 
ki uezuł uderzenie w kark, nagłe zamzu- 
cenie na ramiona jakiegoś barczystego in- 
dywiduum, mignęły mu w oczach otwar, 
te drzwiczki samochodu, poczuł mdlą woń 
chloroformu i.. stracił przytomność.  , 

Gdy ją odzyskał — spostrzegł, że znaj- 
duje się w niezmanym mu pokoju, związa- 
ny na otomamie, Głucha, dzwoniąca w u- 
szach cisza, panowała dokoła. Barzyceki 
rozejrzał się... Pokój, skutkiem rolety. to- 
nął w gęstym cieniu. Stół, dwa krzesła. 
otomama, na której leżał w tej chwili, sza- 
fa i jakieś womki koło żelaznego łóżka 
w przesiwnym kącie — to było wszystko. 
Mdliło go jeszcze i miał w ustach posmak 
chioroforau, ale kombinował już jasno i 
zwięźle...t >; 

Napad.. Ordynarny napad w biały dzień, 
przed samym domem! Kto? Poco? Gdzie 
się zmajduje? Mimowoli spojrzał na zega- 

w złotej bramsolecie. Była 5-ta wie- 


azorem! napad mial miejsce zaraz po 
8 rano! W jetim. oom to wszystko? Papie- 


oświadczył, 
że przyjazne zabiegi rządu japońskiego bę 
àą zawsze z wdzięcznością wspominane 


w Syjamie. Syjam miał pełne zaufanie do: 


poczucia sprawiedliwości Japonji i dlatego 
zgóry udzielił pełnomoenictw Japonji do 
załagodzenia konfliktu z Indochinami. 


rośmice czuł na swem miejseu'w kieszonce 
AE Była podobnie jak zegarek zło- 
am A więc — rabunek mie grał tu roll... 
Wobec tego, zapewne i pieniądze w portie- 
lu musiały być nietknięte! Co to wszystko 
miało tedy znaczyć? 

Nagle drzwi otwarły się. Do pokoju we- 
szła jaka śmłoda, piękua kobieta... Za nią 
majaczyła wysolka postać draba z rewol- 
werem w ręku.. Twarze obojga miby zna- 
ne, niby nie. 

Barzycki spoglądał na nich prawie zam- 
kniętemi zupelnie oczyma... ; 

— Idź zaraz po Franka, — odezwała się 
kobieta, — on jeszcze nie obudził się... Za- 
nadto skropiłeś chustkę.. Niech przynie- 
sie ze sobą sznur... Ja go tymczasem Toz- 
wiążę.. Foówiesicie go, jak tylko ocknie 
się.. Ale djabelaie ananas podobny do te- 
go krytyka Barzyckiego. Przystojny fa- 
cet. „Szkoda: że taki lotr... Zemsta go wice 
nie minie.. Mógł bandy nie zdradzić... No, 
idź już.. Za pół godziny będzie po nim.. 

Barzycki ustyszał zamknięcie drzwi i 
więzy na rękach rozlużniły sie... Otworzył 
OCZY... 

— Ami jednego ruchu, — ostrzegła go 
kobieta, — nie uciekniesz ntaszku.. drzwi 
zamkniete na kluez.. Podyndasz... 

— Kto pani jest? Moje nazwisko Barzye- 
ki.. Nie mam z wami nie wspólnego... To 
jakaś omyłka, żadnej bandy nie zdradza- 
lem... Jestem we własnej osobie krytykiem, 
a mie jego sobowtórem — mówił prędko 
Barzycki, gdy perlisty pot spływał mu po 
skroniąch. 

— Jak pan jest faktycznie Bamzyckine — 
odezwała sie na to kobieta, — musi pan 
mieć dowód osobisty na to nazwisko a fo- 
tografją. A jeżeli tak. to taki krytyk pe- 
wnie ma dużo forsy zawsze przy Sobie... 
Zwyczajnie. jak wielki pan.. Dasz mi pan, 
co jest w portfelu i ten złoty zegarek: 

munie pan pobił i uciekł o- 


a ud: żeś 
aaa 65 i tak nie moja sprawa... O, już 


Kraj masonów. 


Kraków, 11 marca, 7 + 
Auglja jest klasycznym krajem wolno 


mułarstwa. Amngieiskie wolno-mularstwo 
zesiałe za w dniu 28 czerwwa 1717 w 
Londynie, gdy powołane do życia Wielką 
Lożę. Aczkolwiek zwyczaje Wielkiej Loży 
wzięto ze starego wolno-mularstwa innych 
krajów, to jednak cel założenia loży an: 
gielskiej byi zupełnie inny. W księdze 0» 
bowiązków z r. 1723 występuje na jaw pO- 
lityczny charakter a mianowicie pogodze- 
nie whigów i torysów na korzyść domu 
hanowerańskiego jako zakończenie zamie- 
szania po drugiej rewolucji angielskiej. 

Na wystawie w Berlinie przedstawiona 
oryginalną konstytucją — wołno-mularzy 
Andersona z r. 1723, która jest dowodem 
przemiany zakresu działania z teremu rę: 
kodzieła na teren polityczny. Z Anglji tem 
system pracy wolno-mularzy przedostał 
się następnie do innych krajów europej- 
skich. Występuje przytem na jaw ciekawa 
różnica, mianowicie podezas gdy wolno- 
mularstwo angielskie pracowało w- 
trzymaniem państwa, to organizacje lóż 
na kontynencie zmierzały do rozbicia pań- 
stwa. 

Wyjaśnienie tych przeciwieństw znajdue 
jemy w bogatym materjale wystawy 
lińskiej. M. in. znajduje sie tam herby ans 
gielskich wolno-mularzy. Nawiązuje on do 
symboli żydowskich | został opracowany 
przez pewnego Żyda, a także | niektóre 


| przedmliety rytualne vrolno-mularzy bry- 


tyjskich posiadają hebrajskie napisy | 
obrazy. 

Na Guernsey znaleziono nawet flage an- 
gielską, „Union Jack“ z odznakami wolno- 
mularzy. Żydowskie wolno-mularstwo i 
patrjotyzm brytyjski znalazły wspólną 
drogę. Po wojnie światowej król Jerzy V 
pozwolił angielskim wolno-mularzom na 
umieszczenie Iwa brytyjskiego na ich 
herbie jako „oznakę wdzięczności za tak 
energiczną pomoc w wojnie". Edward VII 
przeszedł do historji jako „królewski ma- 
son“ a obecnie panujący król angielski; 
Jerzy VI wyraził w londyńskim Albert 
Hall swoje zadowolenie ze związku wolno« 
mularstwa z królestwem angielskiem. 

Na wyspie w kanale La Manche — Jem 
sey istniała wiolka loża prowincjonalna, 
Wielka jej świątynia i świątynia „Marks 
master-Loge', obok onfitego dalszego max 
terjału, zostału wybudowana w oryginale 
na wystawie berlińskiej. Do inwentarza 
świątyni należy obok zwykłych stołów żyw 
dowskich także i żydowskie stroje modłli- 
tewne. oraz portret „brata loży“ Roosevel- 
ta, obecnego prezydenta Stanów Zjedto- 
czonych. 


Księga gości loży ne, Jersey jak również 
i inne znalezione zapiski wskamiją rów» 
nież, że wszyscy czofowi mężowie stanu w 
Arglji sa braćmi loży. 


Także i Kościół anglikański utrzymuje 
ścisłe stosunki z wołno-mularstwem. Bi» 
skup Birmingja, podczas zakładania kas 
mienia: węgielnego pewien kościół 
otwarcie powiedział, że „wielka ilość z poy 
śród nas biskupów, wielu ducuownych 
niezliczeni 'wierni* należą do lóż wolnoe 
malarskich. W Auglji istnieje ponad 10 ty» 
sięcy lóż z więcej, jak 700.000 członków, 


idą... schody trzeszczą,... 

Barzycki zbladł śmiertelmie. 

— A oni nie uwierzą, że to omyłka? = 
spytał szeptem. 

Nie.. obaj są już pijani 1 mają rozkaw 
powiesić... Ręczą głową... 

—Bierz kobievo wszystko co chcesz, tyl- 
ko prędko, a rozwiąż mi nogi Ha! Słyszę 
ich głosy! Szybciej! Na Boga!... 

— Za późno... Mie wyskóczysz już oknem 
Ja ndaję zemdloną.. Skryj się dc szafy.. 
jak odejdą cię szukać, uciekniesz wtedy. 

Barzycki jednym skokiem malazi się w. 
szafie, rzucając kobiecie zegarek i portfel, 
które schowała za dekoltem: kładąc się ni- 
by zemdlona „na podłodze. 

Drzwi w tej samej chwili rozwamy się. 
Co to znaczy Gdzie on jesti Okna 
otwarte? Uciekł? Nina zemdłona na zies 
mit — posłyszał w swej kryjówce Barzya 
eki. 

— On schował się w szafie.. Tam.. = 
dobiegły go słowa kobiety. 

„„.Podła”! — pomyślał, drżąc 
Barzycki — Mój komiec! z 

Z kaskadą szalonego śmiechu søarpniea 
to dmawi szafy i Barzycki.. osłupiał! Row 
lete podniesiono. W pokoju było jasno zu- 
pełmie. 

Przed sobą miał zamoszącego się od śmie 
chu Otnicza. dalej reżysera i głównego boa 
hatera_ dramatu. Rytwińskiego.. Prima» 
donna Rzecka spoglądała nań bez szminki. 
Był skompromitowany. 

— Kapituluje pau? — odezwał się grze- 
cznie Otnicz. — cóz pan, ma pańską nie 
wazruszomą logike realizmu? Zaaranżowa» 
łem maleńka szopke z niby porwaniem... 
Byliśmy ueharakteryzowani.. Zrobił pam 
w strachu to, czego nie chciał pan widzieć 
i uznać u megce bohatera na scenie.. Jest 
pan w mem mieszkaniu... Proszę o dobrą 
recenzje sztuki.. Daruj pan... 


Stefan Krasiński, 


jak liść, 


„ Kraków, 11 marca. Sytuacja życia han- 
, dlowego w Generalnem Gubernatorstwie w 
chwili obecnej stoi jeszcze pod daleko idą- 
cemi wpływami dawnych stosunków han- 
dlowych. Odmosi sie to szczególnie do stru- 
ktury życia handlowego w ogólmości, prze- 
ważania zakładów handlowych  'iednooso- 
bowych, stosunkowo wielkiego przeładowa: 
nia w tej gałęzi gospodarczej, oraz nad- 
miernie silnego zażydzenia jej. h 
` Wszystkie te momenty i przyczyny nie- 
domagań w obrocie towarowym mie mogły 
być dotąd jeszcze całkowicie usunięte, Z 
(braku danych liczbowych z osobnych ba- 
dań statystycznych handlu w Generalnem 
Gubernatorstwie, trzeba przy lustracji ży- 
cia handlowego na tym terenie cofnąć się 
do polskich podkładów statystycznych i 
starać się w drodze oceny zdobyć odpowie- 
i mniej więcej obraz rozpiętości i calo- 
kształtu składu życia handlowego w Gene- 
ralnem Gubernatorstwie. e 
Biorąc za podstawę stosunek 8:1, wymi- 
kający ze stosunku ludmościowego pomie- 
y obszarem b. Państwa Polskiego a Ge- 
neralnem Gubematorstwem, przyjąć nale- 
Ży, że 
na terenie Generalnego Gubernatorstwa 
czynnych jest ok. 150.099 przedsiębiorstw 


handlowych, zatrudniających łącznie 
200.090 osób, 
wliczając właścicieli _ przedsiębiorstw, 


współpracujących członków rodziny, oraz 
pracowników .kupieckich i technicznych i 
robotników. 16% 

Ponieważ większa część zakła: pO- 
dukcji przemysłowej b. Państwa Polskie. 
go położona jest poza granicami General; 
mego Gubernatorstwa, przyjąć można dla 
właściwego handlu hurtowego w General: 
mem Gubernatorstwie tylko około 5.000 
przedsiębiorstw, przyczem przypuszczać 
należy, że chodzi tu w pierwszym rzędzie 0 
handel hurtowy pierwszej I drugiej ręki, 
poświęcony wylącznie zbytowi, mający na 
celu pokrywanie w większym zakresie po- 
średnio albo bezpośrediuio zapotnzebowamie 
artykułów użytkowych. 

Dla pozostałych gałęzi hamdlu detaliczne- 
go można przyjąć za podsiwwę relacją Tox- 
członkowania handiu ma terenie b. Pań- 
stwa Polskiego w stosunku 8:1 wobec Ge- 


neralnego Gubernatorstwa. 


Otrzymujemy zatem następujący obraz 
sytuacji: sj 

przedsiębiorstw 

1) handel artykułami spożyw- 


czem » « e « « + « Ol. 70.000 
2) handel towarami tekstylne 

mi, garderoba, futrami, skó- 

rą i obuwiem. . > + » m 
3) handel towarami miesz. «» » 


80.000 
20.000 


4) handel hurtowy . . . « w 5000 
5) handel detaliczny wyrobów 

tytoniowych „ « . + 2 m 4.000 
6) handel materj. opałowemi „4.000 
7) handel towarami żelaznemi „ 8.500 
5) handel porcelaną i szkłem „ 1.500 
9) apteki „ . 2 2: + +  „ 1.500 
10) księgarnie i handel mate- 

riaiami piśmiearmemi . «:  » 1.500 
11) handle detaliczne dla sprze- 

daży towarów bliżej nieo- 

kreslonych a œ aa :» 8000 


` Charakterystyczną cechą również i han- 
dlu w Generalnem Gubernatorstwie jest 
przew e przedsiękierstw jednocsobo- 
wych, których stosunek do liczby ogólnej 
wynosi conajmniej 80%. 

Odpowiedź na pytanie odnośnie udziału 
i wpływów żydów ma tutejsze życie. han- 
dlowe nastręcza narazie jeszcze pewne 
trudności, ze względu na dotychczasowy 
brak danych liczbowych o zapoczątkowa- 
nej eliminacji wpływów żydowskich, Za 
czasów polskich udział żydów w życiu 


handlewem wynosił 80 do 90"/e, wobec cze- f 


go na terenie Generalnego Gubernatorstwa 
należałoby obliczać ilość czynnych w han- 
dlu żydów na ponad 100.006 właścicieli 
przedsiębiorstw. 

Ponieważ aparat rozdzielczy handlu 
hurtowego złączony bezpośrednio z pro- 
dukcją, a wiążący między sobą najróżniej- 
sze gałezie produkcji, obecnie w dużym 
stopniu uwolniony został z pod wpływów 
żydowskich, przyjąć należy, że 


element żydowski przeniósł się do 
mniejszych przedsiębiorstw handlo- 
wych i do handlu nielegalnego, 


'Aryzacja handlu znajdującego się w rą- 
kach żydowskich połączona z jednoczesną 
likwidacją większej części szezególnie ma- 
dych i najmniejszych przedsiębiorstw ban- 
dlowych, znajdujących się w rekach ży- 
dowskich, równałaby się zakrojonemu na 
większą skalę oczyszczeniu życia handlo- 
wego jako takiego i przyczyniłaby się do 
zupełnego usunięcia istniejącego jeszcze 
dotąd nadmiaru przedsiębiorstw handlo- 
wych. i 

Na wstępie tej bogatej 
drogi reorganizacji życia handlowego w 
Generalnem Gubernatorstwie wyłania się 
gospodarczo-polityczne żądanie takiego 
aparatu rozdzielczego, któryby dzięki swo- 
jej całości i spoistości dawa? bezwzględną 
gwarancję tego, by stałość konstrukcji 
cen, do której dąży się na wszystkich od- 
cinkach życia handlowego i gospodarcze- 
go w Qeueralnem Gubernatorstwie, nie zo- 
stała pod żadnym względem zachwiana ze 


w zagadnienia 


„GONIEC KRAKOWSKI“ 


Problemy reorganizacji życia handlowego | 


enerulmem Gubernatorstwie. 


strony handlu. Ażeby ssiągnąć ten cel I 
zabezpieczyć jego trwałość, konieczne jest 
przeprowadzenie ści o ujela życia hañ- 
dlcwego w odpowiednie związki fachowe. 

Zasadniezo, po dokonanem oczyszczeniu 
handlu, nie powinno żadne przedsiębior- 
stwo handlowe wykonywać więcej swoich 
czymności, któreby mie było członkiem wła- 


Nr. 59. Środa, 12 marca 1941. 


ściwego dla damej branży związku facho- 
wego. Jest w tym wypadku kwestją dru- 
gorzędną, czy związki te oparte będą na 
wzorach organizacii gospodarki przemy- 
slowej w Rzeszy. czy też użyje sie jakiejś 
nowej formy zrzeszenia, odpowiadającej 
strukturze życia handlowego w eral- 
nem Gubernatorstwie. 


Jak zginął Igo Sym? 


Warszawa, 11 marca. Jak nas informują 
czynniki miarodajne -w sprowia morder- 
stwa, dokonanego na osobie Ignacego Sy 
ma, okoliczności towarzyszące zbrodni były 
następujące: 

W dniu 7 marca 1941 r. około godziny 
715, nieznany osobnik, pragnąc pomówić 
z dyr. Symem, przybył da jego mieszkania 
prywatnego, przy ul. Mazowieckiej 10. Oso- 
bnik ów mówił po polsku. Szwagierka Sy- 
ma, która otworzyła drzwi, przywołała 


Syma, który wyszedł na korytarz i zamkmął 
za sobą drzwi. Po kilku sekundach rozlet 
się huk wystrzału. Podczas, gdy Sym śmier 
telnie traflony upadi na ziemię. sprawca 
zbiegł, Jako broń służył mu, wedł 


ug znale- 


T 


zionej łuski pocisku, polski pistolet wojsko- 
wy „FISS“ kalibru 8 mm. 

Dochodzenia w tej sprawie, prowadzone 
we wszystkich kierunkach i biorące pod 
uwagę wszystkie możliwości, wykazały, że 
iuordercą Syma byl niewątpliwie Polak. 
Motyw osobistego aktu zemsty jest wyklu- 
czony, jak również jakiekoiwiek pobudki 
prywatnej matury. 

W związku z tem eytowane «zymniki 
wskazują na to, że władze niemieckie uzma- 
ły za konieczne ostre zarzadzenia, które 
w wypadku powtórzenia się podobnych 
przestępstw, będą jeszcze bardziej zaostrzo- 
ne. to zabije Niemca — ośwladczono 
nam — zabija tem samem własnych reda- 
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KRONIKA 


Wstrzymanie terminów przedawnienia 
wynikających z prawa wekslowego 
i czekowego. 


Kraków, 11 marca. W myśl rozporządze- 
nia Generalnego Gubernartorstwa z dnia 
1 września 1940 r., odnośnie do weksli, wy- 
stawionych 'przed 1 października 1939 r. 
obowiązuje postanowienie wstrzymania 
przedawnienia pretensji posiadacza weksla 
przeciwko indosantom i wystawcy, jak 
również przedasrnienia pretensyj regresyw- 
nych indosantów pomiędzy sobą i przeciw 
wystawcy, z ważnością od dnia 1 września 
1939 r. do 28 lutego 1941 r. 

Podobne postanowienie obowiązuje rów- | 
nież odnośnie do przedawnienia pretensyj | 
regresywnych posiadacza czeku przeciwko 
indosantom, wystawcy i innym zobowiąza- 
nym z tytułu prawa czekowego, jak rów- 
nież odmośnie do przedawnienia pretensyj 
regresywnych zobowiązanych z moty pra- 
wa czekowego wzajemnie pomiędzy sobą. 

Nowe rozporządzenie z dnia 20 lutego 
1941 r. przedłuża wstrzymanie przedawnie- 
nia wymienionych pretensyj poza termin 
28 lutego 1941 r. aż do dniai 81 grudnia 
1941 roku. 


Ważne rozporządzenia 
Rządu Generalnego Gubernatorstwa, 


„Kraków, 11 marca. Ukazały się Dzienni- 
ki Rozporzadzeń dla Generalnego Guber- 
natorstwa Nr. 9 z dnia 28 lutego 1941 r., 
Nr. 10 z dnia 28 lutego 1941 r. 

Z ważnych zarządzeń, jakie zawierają 
wspomniane dzienniki rozporządzeń, wy- 
mienić należy: 1) Drugie rozporządzenie o 
wstrzymaniu terminów przedawnienia 
prawa wekslowego i ezekowego z dniu 20. 
II. 1941 r. ordynację tąryfową dla praco- 
wników i pracownie fizycznych w gospo- 
darstwach leśnych z dnia 7. IL. 1941 r. (Re- 
jestr taryfowy Nr. 12/1), wreszcie zarzą- 
dzenie o przystosowaniu oplat telęfonicz- 
nych w Warszawie oraz w Lublinie z dnia 
z dnia 15 lutego 1941 roka, 

Abonament Dziennika Rozporządzeń dla 
Generalnego Gubernatorstwa zamawiać 
można w urzędzie wydawniczym Kraków 
L skrytka pocztowa 110.  Prenumeratę 


wpłacić należy na pocztowe konto czekowe 
Nr. 400 Warszawa, 


-Co ugotować? 


(fem) Kraków, 11 marca. Prawdziwe 
zmartwienie każdej pani domu jest stwier- 
dzenie faktu — ze któryś z jej domowników 
cierpi na brak apetytu. Różne są powody 
tego objawu i nie zawsze należy przepisać 
im podkład chorobowy. A i 

Brak apetytu objawia się u miektórych 
na skutek powtarzania się ciągle tych sa- 
mych potraw, co przy dzisiejszych un 
kach w zdobywaniu artykułów spozżyw- 
czych spotyka się dość często. Niejednokro- 
tnie panie domu stają przed dość skompli- 
kowanym problemem: co ugotować?, jak 
przyrządzić tanie i pożywne menu dla sie- 
bie i swoich bliskich? 

Trudne to pytanie rozwiązuje w zapelno- 
ści broszura p. Elżbiety Kiewnarskiej pt. 
„Sto potraw eszczędnościowych doby dzi- 
oiejszej;, która jest poważnym krokiem 
naprzód w kierunku dostosowania gospo 
darstwa domowego do potrzeb chwili obe- 
enej. 

Broszura ta doskonałe zastępuje niejedną 
książkę kucharską, niczawsze dziś aktual- 
ną, tembardziej, że spotykamy się w niej 
nietylko z rozumieniem i wybitną znajomo- 
ścią tematu, ale co najważniejsze z szere- 
giem przypisów tanich i naprawdę oszezęd- 
nościowych. Jako części składowe uwzgled- 
niamy wyłącznie produkty znajdujące sie 
na rynku (jarzyny, warzywa, kartofle), jak 
również wiele sposobów przyrządzania pie- 
czywa oraz wszetkich odmian potraw ziem- 
niaczanych. 

Zewnętrzna, bardzo estetyczna, szata bro- 
szury i stosunkowo niska cena powinna 
zachęcić każdą z Pań Domu do jak najszyb- 
szego kupna: „Sto potraw oszczędnościo- 
wych doby dzisiejszej“. 


Nie udała ucieczka z aresztu. 


Kraków, 11 marca. Przed Sądem okrego- 
wym w Krakowie stanał Roman Nowakow- 
ski, fat 26, robotnik, kilkakrotnie karany, 
ostatnio przez Sąd w Łodzi na karę kilku- 
miesięcznego wiezienia. Obecnie oskarżony 
on jest e dokonanie kradzieży w Brzeźnicy 
oraz o chęć ucieczki z tamtejszego aresztu. 

Nowakowski dnia 22 listopada 1940 r. 
wszedłszy do domu Żurka, zorjentował się, 
że mieszkanie nie jest przez nikogo pilno- 
wane, przeto skorzystał z nadarzającej się 
sposobności i zabrał 2 ubrania męskie, ma- 


JAN LEWICKI 


chorąży, 


opatrzomy Św. Sakramentami 
przeżywszy 1. 56 zmarł 


Nabożeństwo żałobne 


odbędzie się w kościele OO. Mi- 


sjonanzy na Łobzowie w dniu 
12. IL Wr. o godz. 7.00, na które 
z=aprasza Przyjaciół i Znajomych 
pozostała w głębokim żalu 

9644 Żona I syn, 


rynarkę i kapelusz, w zamian zostawiając 
już mocno zniszczone swoje ubranie. Wy- 
szedłszy stamtąd, wsiadł do furmanki, ja- 
dącej do Krakowa i tutaj sprzedaż skra- 
dzione rzeczy po bardzo niskiej cenie, Przy- 
padek jednak zdarzył, że w Krakowie zau- 
żył go sasiad poszkodowanego, a wiedząc 
już o dokonanej kradzieży „spowodował je- 
og zatrzymanie jako podejrzanego. Pizy 
Newakowskim znaleziono dokumenty po- 
szkodowanego, wobec tego został odstawio- 
ny do aresztu w Brzeźnicy. Po drodze pró- 
bował kilkakrotnie ucieczki. Osadzony w 
areszcie gminnym zdołał uwolnić się z kaj- 
dan i przy pomocy deski z tapczana, wybił 
futrynę okienną z kratami, w celu ucie- 
czki, w ostatniej chwili jednak temu prze- 
szkodzono. 

Sad po rozpatrzeniu sprawy, przesłucha- 
niu świadków, których zeznamia dla oskar- 
żonego nie były korzystne, dał wyrok 
skazujący oskarżonego na 14 miesięcy wię- 
zieiiia, 60 zł. grzywny | poniesienie kosztów 
sądowych, 


(Jo) ADRESY APTEK dyżurujących 
dzisiejszej mocy w akowie: woder- 
ska 74, tel. 149-56; Adolf Hitler Platz 22, 
tel. 1387-04; Gertrudy ï, tel. 136-90; Długa 4, 
tel, 102-94: Krakowska 9, tel. 102-51; Kazi- 
mierza W. 78, tel. 154-55; Szczepańska 1, 
tel. 104-02; Senatorska 5, tel. 135-78; Rako- 
wieka 12, tel. 114-08; Brodzińskiego 1, tel. 
221-80. 

STAN WODY NA WIŚLE wynosił w 
dniu 11 marca w Krakowie 44, a w Zawi- 
choście 468. 


Z prowincji. 


Poźwłartowane zwłoki na mościn, 
Dróżnik kolejowy ze stacji Piotrków, w 
czasie obchodzenia rejonu, znaląz! na torze 
kolejowym linji Piotrków-Koluszki po- 
óćwiartowane zwłoki mężczyzmy. Kolejarz 
zaalarmował natychmiast władze policyjae, 
które wszczęty dochodzenia. s 
Okazało się, że denatem jest 82-letni Jan 
Derendasz, pochodzący ze wsi Kiełczówka. 
Wymieniony znany był w okolicy jako 
złodziej kolejowy, kradnący węgiel z kole- 
jowych tramsportów węgla. Krytycznego 
dnia Derendasz po przepitej nocy udał się 
w stanie nietrzeźwym na tory kolejowe, 
przyczem porwany został przez nadjeżdża- 
jący pociąg i zabity na miejscu. 


Wyrodna matka pegrzewała Żywcem 
ewoje Gziecko, 

26-letnia meżatka Leokadja Nowosad z 
Zawady pow. Zamość, urodziła, mie zdra- 
dzając się nikomu. nieślubne dziecko, które 
natychmiast po urodzeniu wyniosła na po- 
dworze i wrzuciła do gnojówki, przykry- 
wając je nawozem. Sąsiedzi zmaleźli po pe- 
wnym czasie noworodka, który wciąż je- 
szcze żył. Dziecko mimo zabiegów, zmarło 
po kilku godzinach. Policja aresztowała 
wyrodna matkę. osadzając ją w więzieniu. 


| mo: SINY I |. |. en E O O WPP 
Nienicy-Szwajcarja | piłce nożnej 
4:2. 

Sztutgart, 11 marca. Na stadjonie w 
Sztutgarcie rozegrano pierwszy tegorocz- 
ny międzypaństwowy mecz piłkarski mię- 
dzy Niemcami a Szwajcarją, zakończony 
zwycięstwem Niemiec w stosunku 4:2 (1:1). 

Do pauzy obydwie drużyny grały ró- 
wnorzędnie, a nawet Szwajcarzy posia- 
dali lekka przewagę. Po pauzie natomiast 
sytuacją uległa zasadniczej zmianie. 
ciągu ośmiu minut Niemcy strzelili trzy 
bramki i zapewnili sobie prowadzenie 4:1, 
którego Szwajcarzy już nie zdołali wyro- 
wnać, strzelając zaledwie jedną bramkę. 


13 narodów na zawodach 
akademickich w Kitzbiihel. 


($) Kitzbühel, 11 marca. Z racji odbywa- 
jacych się w Kitzbiihel narciarskich zawo- 
dów studenckich, zorganizowanych przez 
kierownietwo organizacji młodzieży Rze- 
Szy, w których to zawodach wzięły udział 
ekipy narciarskie z 13 krajów. przywódea 
młodzieży Rzeszy dr Scheel podejmował 
przedstawicieli organizacji młodzieży aka- 
demiekiej zaprzyjaźnionych krajów, wśród 
których obecni byli reprezentuuci delega- 
cyj z Bułgarji, Danii, Finlandji, Flandrji, 
Słowacji. Holandji Włoch, Japonji, Norwe- 
gji, Rumunji, Szwecji, Hiszpanji i Węgier. 

W nrzemówieniu, jakie przy tej okazji 
dr SŚcheec! wygłosił do obeenych, nadmie- 
nil on, iż niezwykle serdecznie wita ich u- 
dział w narciarskich zawodach w Kitzbii- 
hel. ponieważ jest to przyczynkiera do no- 
wego porządku europejskiego i Światowe. 
go, którego zwyciąski pochód obecnie się 
TOZĘTYWA, 


Jachi „Aurora“ zalonął.. 


— Dość tego! — zawołał — jak be- 
duiemy wszyscy gadać, to do niczego nie 
dojdziemy. Znajdujemy się w tej chwili 
o 800 mil od wybrzeża Ameryki i to w 
okolicach, przez które nie przebiega ża- 
dna z regularnych linij okrętowych. 
Musimy sobie sami dać rady, gdyż na 
obcą pomoc nie możemy liczyć. Jak 
przedstawia się sprawa z maszynami? 

— Narazie wszystko w porządku — 
zaraportował usmarowany óliwą osob- 
nik. — Ale jak tak dalej pójdzie to nie 
wytrzymają. Pozatem jest kłopot z prze- 
noszeniem węgla. Woda dostała się do 
składu z węglem. Trzeba brodzić niemal 
po kolana. 

— Macie przecież tych dwóch, oo to 
chcieli jechać na gape 

— To też oni robią, ale przecież to 
SK siły ludzkie pracować 24- godziny na 

obę. 

— Niech pracują, dopóki nie zdechną. 
Odechce się im szmuglować się na gapę. 
4 "42 ja proponuję — kas sie EA 
y, krępy marynarz — abyśmy opuścili 
ten przeklęty statek. Trochę się znam na 
morzu. Ten okręcik to zabawka, a nie 
poważny statek, Zatomie lada chwila i 
wtedy będzie gorzej. Lepiej nie czekać. 

— (zem się uratujesz? 

— Szalupami. Mamy trzy szalupy z 
motorami, może nam się uda dotrzeć 
gdzieś, gdzie kursują ludzkie okręty i te 
nas uratują. 


— Uratują, aby nas potem zamkli. 

— Niema obawy. Już tam sobie damy 
rady. 

--Ciemno jest tak, że nie potrafimy | 
przy takiej fali spuścić łodzi — opono- 
wał jeden z gromady. — Ja tam wolę 
czekać do świtu. Może to piekło się u- 
spokoi. 

— To słuszna rada — oświadczył naj- 
starszy rangą. — Poczekamy do świtu a 
tymczasem musimy zrobić w tył zwrot 
i próbować zbliżyć. się do wybrzeża, 

. — Pod wiatr? Nie dasz rady. Lepiej 
jechać tak, jak wiatr niesie. 

— Dosyć gadania. Będzie tak, jak ja 
każę. Jedziemy do świtu, a potem zoba- 
czymy, albo pojedziemy dalej, albo 
wsiądziemy w szalupy i jazda w świat. 

„A burza nie ustawała. Okręt kołysał 
sle straszliwie, bałwany przewalały się 
przez pokład, zmiatając. co tylko znala- 
zły na drodze. Wewnątrz okrętu ludzie 
gromadzili się koło siebie, szepcąc. Nie- 
którzy żegnali się nabożmie. Tem i ów 
mruczał pod nosem, że to widocznie ka- 
ra Boska za zbrodnię, którą popełnili. 
Złe spojrzenia biegły raz poraz ku ka- 
pitanowi, którego uważano za odpowie- 
dzialnego za to nieszczeście. 

Wreszcie zaczęło się wyjaśniać. O 
słońcu oczywiście nie było mowy, tyle 
tylko, że można było zobaczyć okolice na 
kilkanaście metrów. Potem robiło się 
coraz jaśniej i wreszcie poprzez strugi 
deszczu zobaczyć można było szalejące 
luorze. Okręcik szedł coraz ciężej, można 
było wyczuć, że idzie resztką sił swych 
maszyn. ` 

Około godziny S'ej gromada ludzi wy- 
sypała się na pokład. Oceniali sytuację, 
ale ne widok bałwanów miny ick wydłu- 
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żały się coraz bardziej. Odważuiejsi do- | łoby ich słychać nad głową. Nie te coś 


magałi się próby wypłynięcia na morze 
na szalupach ratunkowych, inni, trwo- 
żniejsi, byli zdania, że lepiej jeszcze ja- 
kiś czas poczekać. Wątpliwości zostały 
przerwane przez człowieka, który wła- 
śnie wybiegł z pod pokładu. 

— Woda wdziera się do komory ma- 
szyn! Uciekajmy! 

Ten okrzyk przesądził sprawę. Kapi- 
tan okrętu - zorganizował natychmiast 
spuszczenie szalup na morze. Nie była 
to łatwa sprawa. Olbrzymie faie, podbie- 
gające do okrętu co chwila, groziły na- 
tychmiastowem rozbiciem łodzi i śmier- 
cią, siedzącym w niej ludziom. Wreszcie 
pe długich zabiegach jedna z szalup wy“ 
ładowana kilkunastu ludźmi i ich 
skromnym dobytkiem, odbiła od okrętu. 
Po chwili zniknęła w odmętach burzy. 
Nadeszia kolej na drugą. W niej zmie- 
Ściłą się znowu paczka marynarzy. Gdy 
wreszcie i tym udało się szczęśliwie od-- 
bić, spuszezono na morze trzecią i ostat- 
uią łódź. W niej tąkże znalazł się kapi- 
tan okretu. Gdy po godzinie deszcz prze- 
stał nieco padać, okret pozbawiony za 
łogi bezradnie kołysał się na falach, za- 
nurzając się coraz bardziej w odmętach. 

W kotłowni jachtu zrobiło się cicho. 
Jeszcze przed chwilą gonili tu ludzie, 
sprzeczali się ze sobą, ateraz przeraźliwa 
cisza dzwoniła w uszach. Dwaj ludzie, 
zajęci dosypywaniem węgla do pieców, 
przerwali swą pracę. 

— $Słuchajno — odezwał się jeder z 
nick. — Coś mi się ta cała sprawa nie 
podoba Gdzie podziała się ta cała ban- 
a i josai 
— Widocznie poszli na śniadanie. 

— Tobie tylko jedzenie w głowie. By- 


gorszego. Chodźmy zobaczyć. 

Obydwaj wymknęli się z kotłowni. 
Nikt ich nie zatrzymywał Na korytarzu 
woda chlupotała pod nogami. Wogóle 
wody wszędzie było pełuo. Miny oby- 
dwóch wydłużały się. Otwierali jedne 
drzwi za drugiemi. Wszędzie było pu- 
sto. Przeszli wreszcie do kuchni. I tam 
nie było nikogo. W sąsiedniej stołowni 
zastali porozrzucane naczynia, tu i ów- 
dzie niedopitą filiżankę z kawą, czy nad- 
gryziony kawaiek suchara. Przerażenie 
zaczęło się malować na twarzy oby- 
dwóch mężczyzn. Rzucili się ku schodom, 
wiodącym na pokład. Przez chwilę mu- 
sieli walczyć z drzwiami, a gdy wresz- 
cie udało się im je otworzyć — olbrzymi 
bałwan chlusnął im woda w twarz. Cof- 
neli się, ale po chwili znowu uehylili 
drzwi. Teraz udało się. Wydostali się na 
pokład, ale nigdżie nie było żywego du- 
cha. "Trzymając się poręczy i lin prze- 
brnęli przez potoki wody, szukając ko- 
goś z załogi. 

„Dopadli do kajuty kapitańskiej. I tam 
nie było nikogo. Zbiegli z powrotem pod 
pokład, zamykając starannie drzwi za 
sobą. Pod pokładem było przynajmniej 
zacisznie i spokojnie. Otrzepali się z wa- 
dy. Ponieważ dawał się im we znaki 
głód, przeto skierowąli się do kuchni. 
Wyszukali jakieś jedzenie i spokojnie 
pożywiali się przy stole, 

— No tak — odezwał się jeden z nich.— 
Ale co teraz? Te szczury opuściły nas. 
Co będziemy teraz robili? 


— Nie pozostaje nam nie innego do 
roboty, jak tylko czekać na jakiś cud. 
Może jakiś okręt zobaczy nas? 


(Ciąg dalszy nastąpi). 


- OBWIESZCZENIA URZĘDOWE 
Obwieszczenie 


Rozporządzeniem Szefa Dystryktu Kra- 
kowskiego z daia 3 manca 1941 roku posta 
nowiiomo z moeg matychmiastową utworze- 
mie żydowskiej dzielnicy miasta. Stosownie 
do tego zarządzenia zobowiązani są wszy- 
scy żydzi, mieszkający poza obrębem nowo 
utworzonej dzielnicy, pod rygorem przy- 
sańusowego wysiedlenia opuścić swe dotych.- 
czasowe mieszkamia do dnia 20 marca 1941. 

W związku z tem podaję do publicznej 
wiadomości, że żydzi przenoszący sią do 
żydowskiej dzielnicy oddawać mają ewe 
mies ña stróżom lub zarządcom domu 
w nalsżytyiu porządku i bez uszkodzóń. 

O ile stwierdzi się, że żydzi nie uczynią 
zadość temu nakazowi, to wówczas poza 
wszczęciem kroków sądowych cywilnych i 
karnych, liczyć się muszą na wysiedlenie z 
terenu miasta Krakowa. 


Kraków, dnia 8 marca 1941 roku. 


Szef Dystryktu Krakowskiego 
Wydział Treuhand Aussenstelle 
pudp. Dr Brannegg 


Co grają w kinach? 


Kinoteatr WANDA" 


Kraków, ul. św. Gertrudy 5 


wyświetla do czwartku dnia 18-go b. m. 
nowy film p. t.: 


TACY SĄ 
MĘŻCZYŹNI 


W rolach głównych: 
Hertha Feiler 
Hans Söhnker 
Paul Hörbiger 
Hans Oliden 


| WĘGLE do elementów elektrycznych 


(6x56 m/m) dostarczamy natychmiast ze skiadu 
O/H J. SFOCIŃSKI, ST, WĘŻYK į SKA, 
Warszawa, ul. Mazowiecka 7, tel. 854-33, caran, 
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Uwaga! 
Zbieracze (Dostawcy) 
firmy „RAYO“ 


wszystkie czerwone opaski są od dziś 
nieważne, nowe opaski innego koloru 
można otrzymać w biurze przy ul. Sta- 
rowiślnej 89. „Ravo“, właśc. Walter 
Rotter. 
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fachowców. Wszel 
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1941, 
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Go- 
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9648 e aes 


UNIEWAZRIAM 
zagubiome papie 
ry osvbiste, 4 
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pującego,  óśród.|lokalu w Krako- |; 
mieście, poszuku. | wie. Goniee Kra. 
je osoba ma sla-|kowski, Kraków, Oterty: 
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ROWIŚLNĄ 42. 
9707 


Nauka 
LYCHE 


NIEMIECKIEGO 9745 

wyuczam za 2—3 ZGINĄŁ 
miesięcy: Diuga OBIADY pies legawiec brą 
s8/29a. 7778| obfite,  smaczne|zowy z białą pier 
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raz do objęcia 
Klientela, pro- 


STAROWIŚLNA 
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nowy zginął bie- 
dnemu "w 
mowie, — Proszę 
łaskawie zwrócić 
względnie zawia. 
domić za dobrem 
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CHiROMANTKA 
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PRACOWNIA |Z KAFITAŁEM |chnię. — lea 


chnię 
Krakowski, Kra- 


TORB SŁYSKA» 
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UNIEWAŻNIAM 
maginione  Świa- 
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i wagomowe dostarcza 
„UNIWERSAL” 


Kraków, Starowiślna 28. 
Telefon 129 37, 


PODANIA, 
prośby, wszelkię 
tinmaczenią ma 
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